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SZCZECIN
u c z c i ł
p a m i ę ć

bohatera
w a l k i

o wolność 
KONGA

JAK już informowaliś 
my, Prezydium MRN w 
Szczecinie na swym o- 
statnim posiedzeniu pod 
jęło uchwałę o przemia­
nowaniu pl. Helskiego 
na plac im. Patri?e Lu- 
mumby, premiera legal­
nego rządu kongijsk''ego, 
bestialsko zarftordowane 
g'-. przez siepaczy belgij 
ski( h kolonizatoró w.

NA ZDJĘCIU poniżej: 
powracające ze szkoły 
dzieci zatrzymują się 
przy tablicy będącej wy 
razem hołdu Szczecina, 
utrwalającego pamięć 
Patrice Lumumby.

(Foto: St. Cieślak)

POLITECHNIZACJA
w szczecińskich szko­
łach, to nie tylko widocz 
na na zdjęciu nauka go 
towania (są tu i  takie 
dziewczęta, które po raz 
pierwszy obierały ziem­
niaki). Wiele dyrekcji 
skromnymi środkami u- 
siłuje wyposażyć szkol­
ne pracownie ślusar­
skie, stolarskie, in tro li­
gatorskie, samochodo-

Szkoła b liże j żijcia

Czekamy
na „Archimedesa»

PRZED paru dniam1 pisaliśmy o rozwijającej 
się w woj. bydgoskim akcji zakładów pracy, 
które spieszą z pomocą tamtejszym szkołom w 
dziele politechnizacji programów nauczania. 
Akcja, którą nazwano „Archimedes" rozwija 
się w imię cennego hasła „Zbliżamy szkołę do 
życia". Naszą informację zakończyliśmy pyta­
niem, kiedy „Archimedes" zaw’ta i do Szczecina. 
Pytanie to jest jak naj bardziej na czasie.

zajęcia praktyczne dó 
zakładów, gdzie pod o- 
pieką inżynierów i doś 
wiadczonych majstrów 
zapoznaje się z cyklem 
produkcyjnym, organiza 
cją pracy i ekonomiką . 
przedsiębiorstw.

Sprawa zaktywizowa-' 
dla szkolnych patro

Dziś
w Rabacie B m g u l b a ^

spotkanie -  A b b a s s
KAIR PAP. Tunezyj- le delegacji tymczasowe kańcv ok,oUc .stoU«y J ole­
ska Agencja Pras&wa go rządu Republiki A l- eszkancow Casabian- 
podała do wiadomości, gierskiej stanął premier r a d i o  m a r o k a ń s k i e , 
że prezydent Bourguiba Fer het ABBAS. które przez całą noc nada
udał się dziś do Raba- Korespondent Rente- ^ .  zamUkto nad rTnlm. 
tu, aby uczestniczyć w ra nie wyklucza, że o- 
pogrzebie Mohammeda baj przywódcy przepro- ♦
V. Wiadomość t<a wy- wadzą przy sposobności Mne;K.WA 
wołała zainteresowanie rozmowy, podczas któ- n lcZący R ady M in T s trfw  
obserwatorów, którzy rych prezydent Bour- z s r r  Chruszczów  w ys ia ł 
przypominają, że na cze guiba mógłby poinfor- »'°wego k ró la  M aroka 

m m . . , / ,  .. Hassana I I  depeszę kon-
m o w a c  Ferhat Abbasa do le n cy jn ą  w  zw iązku ze 
o rezultatach spotkania śm ie rc ią  jeg o o jca — M o- 
z generałem de Gaul- ham m eda ”  
le’em.

Św iat
arabski
pogrążony
w  żałob ie

ŚW IA T  A R A B S K I po­
g rążony je s t w  żałobie. W 
Bagdadzie, B e jru c ie , Am m a 
nie  i  Ka racz i zarządzono 
trz y d n io w ą  żałobę. F lag i 
zosta ły  opuszczone do po­
ło w y  m asztu.

Pogrzeb k ró la  M oham ­
meda V odbędzie się dziś
0 godz. 15. O rszak pogrze­
bo w y w y ru szy  z pa łacu 
k ró lew sk ieg o  do starego 
m eczetu Hassana, zbudow a 
nego w  X I I  w ie ku , na 
w zgórzu opodal R abatu. 
W orszaku prow adzonym  
przez k ró la  Hassana I I  i 
ks ięc ia  M u la y  A b da lla ha , 
udz ia ł w eźm ie rod z in a  k ró ­
lew ska, szefow ie obcych 
państw , k tó rz y  p rz y b y li do 
M aroka , cz łon kow ie  rządu
1 korp us  d yp lom atyczny .

Od wczesnych godzin ran
n ych  t łu m y  lud no śc i Ra­
ba tu w y ru s z y ły  w  stronę 
pa łacu kró lew sk ieg o , gdzie 
leżą z w ło k i k ró la  M oham ­
meda V. T łu m y  przed pa­
łacem  rosną, gdyż p rz y łą ­
czają się do n ich  miesz-

ŁO N D Y N  PA P. „P o d ró ­
żu ją cy  am basador”  p rezy­
denta  USA A ve re ll H AR- 
R IM A N  p rze rw a ł sw o ją  w i 
zy tę  w  I.o nd yn ie  1 w  ~ '  
cy  z po n ie dz ia łku  na t 
re k  od lec ia ł do R abatu, a- 
b y  w ziąć ud z ia ł w  pogrze­
bie  k ró la  M oham m eda V.

Jak dotąd zaledwie k il Usług Rybackich „GRYF"
kadziesiąt szkół naszego finansuje zajęcia prakty , natów wszystkich zakia 
województwa . posiada czne uczniów starszych dów pracy miasta i woje 
swe Komitety Opiekun- klas „swej" szkoły we wództwa leży na sercu 
cze-w zakładach pracy, własnych warsztatach i działaczom naszej Woje 
Ogromna większość szkół sieciami. Komitety Opie wódzkiej Komisji Zw*ąz- 
pozostaje poza ich za- kuńcze Zakładów Ener- ków Zawodowych. 15 
sięgiem. Dotyczy to zwła getycznych i Mleczarni bm. odbędzie się specjał 
szcza szkół wiejskich — w Goleniowie także oprą ne plenum WKZZ, poś- 

cowaly pożyteczne pro- więcone zadaniom Szkol 
gramy politechnizacji, nych Komitetów Opie- 
Młodzież uczęszcza na kuńczych. _j

podstawowych i przyspo 
sobienia rolniczego.

Przed wielką refer mą

WĘZŁOWE
problem y

SZKOLNICTWA

\  i  /

- O : A WI
IWIOSNA...

Co więcej szczecińskie 
zakłady pracy poprzez 
swe Komitety Opiekuń 
cze ograniczają się na 
ogół do asygnowania na 
rzecz szkół gotówki (w 
ub. r. ok. 200 tys zł) 
oraz przekazywania 
sprzętu i  narzędzi (w ub. 
r. wartość ok. ćwierć mi 
liona złotych). Ale matę 
rialna darowizna — to 
nie wszystko.

Warta więc upow­
szechnienia jest aktyw­
na opieka Zarządu Por­
tu Szczecin, który dla 
swej podopiecznej szko­
ły  zorganizował klub.
Pod o k ie m  trz e c h  w y ­
t r a w n y c h  in s t r u k to r ó w  OD „ A N A  do p6żneg0 s z c z e g ó ł o w o  om ów i- 
m łO dZ iez spę dza tu czas w ieczora odbyw a ła  się w  m y  przebieg k o n fe re n c ji w
n a  p o ż y te c z n y c h  z a ję- ub . poniedz ia łek  w  sa li następnym  num erze „ K u -
c ia c h  p r a k ty c z n y c h . » • « 'e r . n c y l j . J  P ie». W KN  n e r« ” . (j)
„ ____, . , . , _  , w a ln a  na rada insp ekto rów
P rz e d s ię b io rs tw o  P o ło -  j d y re iu o ró w  szkól. po- ------------------------------------------------.
wów Dalekomorskich i święcona omówieniu pod­

stawowych zadań, jakie 
staną przed szkolnictwem 
naszego województwa w 
związku z wielką reformą.
Zasadn iczy, n ie zm ie rn ie  bo 
ga ty  w  treść re fe ra t na ten  
tem a t w yg ło s ił k u ra to r  
Szczecińskiego O kręgu
Szkolnego d r  Bolesław  SA- 
D AJ. w  na jw ię kszym  skró 
cle zadania na dziś o k re ­
ś lić  m ożna następu jąco: 
trzeba podnieść do m aks i­
m um  sprawność nauczania, 
zb liżyć  szkołę do życia, 
p rzygotow ać bazę m a te ria ł 
ną, zorgan izow ać now ą 
sieć szkół, przygotow ać od 
pow iędnie k a d ry  nauczy­
cie lskie.

UA k c ja  „R
zakończona

O  1800 jednostek broni 
O  44,5 tys. amunicji 
O  557 granatów

W DRUGIEJ połowie W wyniku akcji ,,R’ 
ub. roku z inicjatywy na terenie 14 woje 
Prokuratury General- wództw do organów MO 
: ej ; Komendy Głównej trafiło ponad 1.800 jed- 
MÓ ogłoszono akcję „ r ” nostek różnego rodzaju 
— rozbrojenia, mają- broni — od pistoletów do 
cą na celu umożliwię- wielostrzałowych auto- 
nie nielegalnym posia- matów, 
daczom broni oddanie (Dokończenie na str. 2) 
jej w jednostkach MO.

R EFER AT k u ra to ra  Sa- 
da ja w y w o ła ł ożyw ioną d y  
skusję , w  k tó re j ja k o  na j­
is to tn ie jszy  nasuw a się na­
s tę pu ją cy og ó ln y  w n io sek: 
ca łe  nasze nauczyc ie ls tw o 
uw aża sw ój ud z ia ł w  pracy 
nad na jlepszym  przygotow a 
niem  re fo rm y  szko ln ic tw a 
za p a tr io tyczn y  i  ob yw ate l 
s k i obow iązek, za je j  prze 
prowadzenie czu je  się 
współodpowiedzia lne. Jest 
to  jed n a k  sprawa te j ran g i 
i doniosłości, że do w spó ł­
odpow iedzia lności poczuwać 
się w in n o  całe społeczeń­
stwo.

Zdającym broń zagwa­
rantowano nie wyciąga­
nie żadnych konsekwen 
c ji prawnych. Jak było 
do przewidzenia wiele 
osób na terenie całego 
kraju skorzystało z „ma­
łe j amnestii”  i  broń spo 
ciywająca w rozmaitych 
zakamarkach ‘trafiła do 
MO. Akcja ta miała m. 
in. na celu zapobieżenie 
dostaniu się broni w rę 
ce bandytów, mogących 
wykorzystywać ją do na 
padów rabunkowych.

fiobiety na swoje święto

WARSZAWA PAP. Wiosnę w rb. wyprze­
dzi nieco kalendarz i po winna do nas zawitać 
już w pierwszych dniach marca.

J A K  P R ZE W ID U JE  b lu -  PO ŁO W A M A R C A  po w ln - 
ro  p rognoz d łu g o te rm in o - na być dosyć ciep ła  z o- 
w ych  P1HM P IE R W S ZA  padam i w  po b liżu  no rm y, 

K a żdy dzień przynos ić  po­
w in ien  s to pn io w y  w zrost 
te m p e ra tu ry , k tó ra  w  cen­
t ra ln e j Polsce do jdz ie  do 
plus 10 s topn i. Zachm urzę 
nie będzie w  ty m  czasie 
um ia rko w a ne , po tem  w zra  
stające.

D R U G A PO ŁO W A M AR ­
CA p rzyn ies ie  ochłodzenie. 
P rzew id u je  się, że nocą 
te m p e ra tu ry  będą ok. 0, w 
dzień n a to m ia s t dodatn ie 
łu b  w  po b liżu  0. W ystąp ią  
duże zachm urzen ia, oraz o- 
pady deszczu, a być może 
naw et i  śniegu.

N O W A F A L A  C IE P ŁA  
sięgająca ju ż  te m p era tu ry  
do 12 st. i  w yże j, nade jdzie 
dopiero pod kon iec m arca.

Jak w y n ik a  i  d łu g o te r­
m in ow e j p rognozy, tego ro­
czna zimą n ie  g ro z i nam  
' ' ■*" pow ażn ie jszym i

KENNEDY 
w moskiewskiej 
TELEWIZJI

M O S K W A  PA P. W  po­
n ie dz ia łe k , 27 lu te g o  miesz 
kań cy  M oskw y  w  a u d y c ji 
w ieczo rne j og ląd a li w  a- 
para tach te le w iz y jn y c h  
fra g m e n ty  w ys tąp ień  p re ­
zydenta U S A  K e n n e d ye ­
go w  czasie • k o n fe re n c ji 
p rasow ych w  W aszyngto­
n ie , k tó re  o d b y ły  się w 
dn iach 25 styczn ia i  1 lu ­
tego b r . M a te ria ł do au dy­
c j i  te le w iz y jn e j dostarczy-
ła jedna z f i r m  am e ryka n -1  m rozam i, a n i też w iąkszy - 
sk ich , Im l  opadam i śniegu,

Już wykonały
3.500 wyłączników
PLAN przewidywał światła na klatkach 

wykonanie 3.000 wyłącz- schodowych. Kobiety z 
ników — automatów do brygady inż. Ryszarda 

KUROWSKIEGO z Za­
kładów Wytwórczych 
Aparatury Precyzyjnej 
w Szczecinie postanowi­
ły  dla uczczenia Święta 
Kobiet wykonać do 8 
marca — 4.000 automa­
tów. Dziś, w chwili gdy 
czytacie gazetę, brygada 
ma na swym koncie 
3.500 wyłączników.

Kobiety — rekord zist- 
ki pracują na lin ii mon­
tażowej a sukces ten 
jest osiągnięty zbioro­
wym wysiłkiem. Dyrek­
tor zakładu, p. Kazi­
mierz KUMELA wyraził 
nadzieję, że brygada, u- 
trzymując taką wydaj­
ność pracy, wykona rocz 
ny plan produkcji wy­
łączników na miesiąc 
przed terminem.

iw it i

Thompson
j u ż

w Moskwie
MOSKWA PAP. Am­

basador amerykański w 
ZSRR Llewellyn Thom­
pson powrócił do Mo­
skwy po konsultacjach 
przeprowadzonych w 
Waszyngtonie. Jak wia­
domo, Thompson wie” 
zie list od prezydenta 
Kennedy‘ego do premie 
ra Chruszczowa.

Do W ęgier  
bez w iz

BU D A P E S ZT  PA P. Przed 
s ta w ic ie le  W ęg ie rsk ie j Re­
p u b lik i L u d o w e j i  Po l­
sk ie j Rzeczypospolite j L u ­
dow ej p rze p row a dz ili w  
czasie od 17 do 20 stycz­
n ia  1961 r. w  Budapeszcie 
rozm ow y w  spraw ie zn ie ­
sienia obow iązku posiada­
n ia  w iz  m iędzy obu kra jan  
m l.

W  tra k c ie  rozm ów  obie 
s tro n y  uzg od n iły , że po­
cząwszy od 1 m arca 1961 r . 
zostanie w za jem n ie  znieslo 
n y  obow iązek posiadania 
w iz.

0  45 min.
w cześn ie j
startujemy
do Warszawy

W A R S ZA W A  PA P. Z 
dn iem  1 m arca następu ją  
zm ia ny  w  rozk ładz ie  lo tó w  
P L L  „L o t ”  na n ie k tó ry c h  
lin ia c h : O d lo t z W arszaw y 
do Szczecina przez Poznań 
przesun ię to z 12.50 na 14.50. 
O d lo t ze Szczecina do W ar 
szawy będzie wcześn ie j, t j .  
o  godzin ie 7.30, a n ie  m 
ja k  do tąd e  o godz. 8.15,
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KENNEDY
i polityka USA

<AJ?D Na podstawie kilku pierwszych tygo- ] 
dn i sprawowania władzy przez nowego pre- ] 
zydenta USA możrm wnosić, że polityka jego ! 
«tanie się funkcją dwóch elementów, usymboli- ] 
zowanych na herbie prezydenckim w  formie J 
gałązki oliwnej i  pąku strzał.

JE D N Y M  Z  TY C H  E LEM EN TÓ W  Jest św iadom ość 
kon iecznośc i zm ia n y  p o l i ty k i U SA w  społeczeństw ie 
« m e ryka ńsk im . Św iadom ość ta  p rze m a w ia ła  na  rzecz 
ga łązk i o liw n e j — p o l i ty k i  w spó łis tn ien ia .

Z  d ru g ie j s tro n y  na postępow anie prezydenta  nada l 
w y w ie ra ją  w p ły w  k o la  z im n ow o je nn e , żądające od n ie ­
go k o n ty n u a c ji s ta rych  m etod.

Ś c ie ran ie  się obu ty c h  n u r tó w  zna laz ło  w y ra z  w  na­
k re ś lo n ych  przez K e n n e d ye g o  ko n tu ra c h  dz ia łan ia  
W k i lk u  zasadn iczych kw es tia ch  p o l i ty k i zag ran iczn e j.

OMAWIAJĄC PROBLEM ZBROJEŃ, poło­
żył on nacisk na potrzebę „umacniania środ­
ków militarnych“  kraju i jako główny cel swo­
je j polityki określił „kontrolę nad zbrojenia 
ŚW". Ula „wyrównania** przewagi radzieckiej 
Departament Obrony otrzymał zadanie „do­
zbrojenia" i wydatkowania na ten cel 2 nald do 
larów.

Jednocześnie trwają przygotowania do zapo­
wiedzianej na początek marca konferencji w 
sprawie zawieszenia wybuchów nuklearnych, na 
której USA mają ponoć wysunąć nowo propo­
zycje.

N IE  M A  M O W Y o  postępie w  dz iedz in !« rozb ro je n ia  
l  odprężen i« w  ogóle hez po lepszen i« stosunków  m ię ­
d z y  ZSRR i  U SA. J a k  się ks z ta łto w a ły  one w  tym  
•k res ie?

i przestrzeń po w ie trzną  ZSR R . Zarządzenie to  s 
H ju e  p rzy ję te  prze« op in ię  ja k o  a k t d o b re j w o li.

N A S U W A  S IĘ P Y T A N IE ; ja k  ocen ić  w  ty m  aspekcie 
p la n  K e n n e d ye g o  trzye tapow ego zb liże n ia  z ZSRR. W 
pie rw szym , m ia ła b y  . pow stać atm osfe ra  w za je m n e j 
„g rzeczn ośc i", .w  d ru g im  — zbadanie szans porozum ie­
n ia  1 rozw iązan ia  pa lących p ro b lem ó w  K onga 1 Laosu, 
o ra z  w sp ó ln e j p la tfo rm y  d la  rozs trzygn ięc ia  in n y c h  
sp ra w  spo rnych  m iędzy W schodem  a Zachodem . I  do­
p ie ro  w  zależności od postępu na ty c h  etapach m ożna- 
b y  m ów ić  o ud z ia le  p re zyde n ta  U S A  w  roko w a n ia ch  
z p rem ie rem  ZSRR. Oznacza to  przeniesienie te rm in u  
rozmów w  jaką ś  m g lis tą  przyszłość. M o ż liw e  też, że 
K e nn ed y, zan im  zechce spo tka ć się z  C hm szezowem , 
p rzyg o tu je  sobie g ru n t d o  rozm ów  k a n a ła m i d yp lom a­
tyczn ym i. Ś w iadczy q ty m  m ,liu  m is ja  am basadora 
Thom psona. .

Sp raw « kon g lja ka  atata się obecnie m ie rn ik ie m  k in -  1 
««owych p ro b lem ó w  m ię dzyn a ro do w ych . Pod Jej bez- i 
pośredn im  dz ia ian iem  zna laz ły  się ta k  Istotne d la  po ­
lepszenia pe rspe k tyw  w spó łis tn ien ia  s to sun k i W schód 
— Zachód.

Kongo ®  Kongo ®  Kongo

W obliczu sukcesów
wojsk rzqdowych
belgijskie m arionetki
m o n tu ją
„pakt militarny
EilsabetliYlSIe -  
Leopoldvllle -  Bakwanga“

LONDYN PAP. Doniesienia agencji zachod­
nich z Konga wskazują, ie przeciwnicy legalne 
go rządu czynią wszystko, aby zapobiec dal-, 
szym postępom wojsk wiernych rządowi.

'm m ari
1EMS. KURIERA
ZANOTOWAE
W C ZO R A J pó źnym  wie- 

ezorem  w  m ie szkan iu  p rzy  
A l.  B o ha te ró w  W arszaw y 
14 m 13 pod nieobecność 
lo ka to ró w  od rozpalonego 
pieca za ję ło  się łóżko . Ńa 
szczęście w  po rę  zaa lar­
m ow ana przez sąsiadów 
straż pożar ugasiła .

N a to m ia s t p rz y  u l. M ic ­
k iew icza  16 znow u u ru cho­
m io n o  p rzec iw poża r ">wy a- 
p a ra t a la rm o w y , n lepotrze 
bn ie  ściągając w óz s tra ­
żack i.

W  „07”  noc u p ły n ę ła  spo 
k o jn ie , n a to m ia s t Pogoto­
w ie  R a tu nko w e  zanotow a­
ło  w zm ożoną Ilo ść  zachoro­
w ań  — p rze w a ża ły  tzw . 
p rzez ięb ien ia .

W  * K lin ic e  , Po łożn icze j 
p rz y  P io tra  S ka rg i w  c ią ­
gu  ub ie g łe j no cy  p rzysz ło  
na św ia t 7 n o w ych  oby­
w a te li Szczecina.

C A Ł Ą  NOC la ło  Jak z ce 
bra . Na dzisie jsze po po łu ­
dn ie  P IH M  p rze w id u je  za­
chm u rze n ie  duże, okresa­
m i deszcz. T em pe ra tu ra  do 
ok. 12 st. C. W ia tr y  u m ia r

W STOLICY KATAN 
GI Elisabethville samo­
zwańczy „prezydent“ 
Czombe „premier“  ke- 
savubowskiego rządu, 
Ileo oraz marionetkowy 
premier prowincji, Ka­
sai — Kalondżi obra­
dowali nad „projektem 
paktu wojskowego Elisa 
bethville — Leopoldvil­
le — Bakwanga w celu 
utworzenia jednolitego 
frontu antylumumbow- 
skiego". Agencja AFP 
podaje, że Ileo przybył 
do Elisabethville-w to­
warzystwie szeregu ofi­
cerów ze „sztabu gene­
ralnego“  zbrojnych bend 
Mobutu,' a Kalandżie- 
mu towarzyszy dorad­
ca belgijski.

A G E N C JA  ASSOC IATED  
PRESS in fo rm u j« , że I le o  
zam ierza zw ró c ić  się do 
m a rio n e tko w ych  w ładz Ka 
ta n g i z prośbą o udzielenie 
pom ocy w o jsko w e j y  celu 
pow strzym a n ia  m arszu 
w o jsk  w ie rn y c h  legalnem u 
rządow i w  Le op o ld v ille .

P A R Y Ż  P A P . W  o p u b li­
kow a n ym  tu  sprawozdaniu 

. . . .  . rząd fra n c u s k i p rzew idu je
kow ane , po łud n io w e , póź-1 że stopa życ iow a F ra n c ji 
n ie j dość s ilne  pó łnocno -1 do rów na  s to p ie  życ iow e j 
zachodnie , (ap) |  USA w  1975 r.

f e m eU . i . i . L iT T t r r  ipnUflNNVC

. .  . .  „ ;e w ó d z k le j MO 
Z ie lo n e j Górze za trzym a ła  
os ta tn io  g rapę 5 agentów  
w yw ia d u  am e ryka ńsk ie go : 
Rom ualda L IP IŃ S K IE G O , 
A u gu s tyn a  D YBO W S KIE­
GO i  In n ych , po de jrza nych 
o przekazanie p ra cow n i­
kom  ośrodków  szpiegow­
sk ich  tego w yw ia d u  in fo r ­
m a c ji, s ta no w ią cych  ta je m ­
nicę  państwow ą.

W  to k u  śledztw a p ro w a­
dzonego przez p ro k u ra tu rę  
Śląskiego O kręgu W ojsko­
wego p rzy  w spó łud z ia le  o r­
ganów  śledczych s łużb y  bez 
pieczeń stw a K W  M O w  Z ie ­
lo n e j Górze usta lono, 
m ie n ie n i w  155» r .  zb ie g li 
z k ra ju ,  sta jąc  się o b iek ta ­
m i za in teresow an ia  obcego 
w yw ia d u .

Początkow o w  B e rlin ie  
zachodnim , a następn ie 
te re n ie  N ie m ie ck ie j Repu­
b l ik i  Fed e ra ln e j w eszli 
ko n ta k t z p ra co w n ika m i _ 
środka w yw iadow czego, 
przez k tó ry c h  zos ta li *w e r  
bow an i.

Po p rze jśc iu  odpow iednie 
go przeszko len ia  szpiegów' 
skiego, sk ie row a n i zostali 
do P o lsk i w  ce lu  w yko n a ­
n ia  z leconych im  zadań
w yw la d o w c tych .

W kró tce  ca la  „p ią tk a ”  
za sw o ją  dz ia ła lność odpo­
w ie  przed sądem PRL.

D Z IS IE JS Z Y  „G ło s  Szcze 
c iń s k l"  w  D Z IA L E  SPOR­
TO W Y M  p rzyn os i in fo rm a ­
c ję  o spo tka n iu  p iłk a rs k im  
Pogoni z G ó rn ik ie m  Zab­
rze. P o rtow cy  zag ra li b. 
a m b itn ie  i  uzyska li w y n ik  
rem isow y 2:2. (m)

JU TR O  o godz. 19 w  m a­
łe j sa li Prez. MRN' odbę­
dzie się odpraw a PR ZE ­
W O D N IC ZĄ C Y C H . Z A ­
STĘPCÓW  PR ZEW O D N I­
C ZĄC YC H  I  S E KR ETA­
R ZY w szys tk ich  Obwodo­
w ych  K o m is ji W yborczych 
Szczecin-Śródmieście.

(m)

Akcja „R “ 
zakończona
(Dokończenie ze str. 1)

Oddano 44,5 tys. a- 
irun ic ji i 357 granatów. 
V7 naszym wojewódz­
twie do MO przyniesio­
no 64 jednostki broni, 
3.899 sztuk amunicji i 34 
granaty W wyniku 106 
zebrań i spotkań fun­
kcjonariuszy MO z mie­
szkańcami i załogami fa 
bryk ujawniono na tere 
nie Pomorza Zachodnie­
go, 7 składów starej amu 
nicji, niewypałów i  po­
cisków. Zostały one na 
interwencję m ilic ji zlik­
widowane przez sape­
rów. Akcja „R” pozwo­
liła nie tylko uniknąć od 
powiedzialności, ale tak­
że stałej niepewności i 
wyrzutów sumienia. De­
kret o przestępstwach 
szczególnie niebezpiecz­
nych przewiduje surowe 
kary za nielegalne posia 
dapie broni. Obecnie po 
zakończeniu akcji „R” 
Komenda Wojewódzka 
MO wszczęła postępowa 
nie przeciw . 12 osobom, 
które NIE SKORZYSTA 
ŁY z „małej amnestii”  i 
nrdal nielegalnie posia­
dały broń. (wit)

B ezpłatne
praktyk i
dla dwóch
żeglugowców 
Ghany wPŻM

D YR EK C JA i  Rada Z akU  
dowa P o lsk ie j Żeg lug i M or 
sk le j po d ję ły  uchw alę p ro  
tes tu jącą prze c iw ko  zam or­
do w an iu  p re m ie ra  legalne­
go r /ą d u  K onga — P. Lu - 
m tim b y  i  k o lo n ia ln ym  m eto 
dom  u ja rzm ia n ia  państw  

a fryka ńsk ich .
Jednocześnie k ie ro w n ic ­
zo p Z m , pragnąc pomóc 

no w o pow sta łym  państwom  
a fryka ń sk im  w  kszta łceniu 
■własnych kad r, postanow iło  
zaprosić dw ie  osoby zw ią ­
zane z. żeglugą G hany na 
«-m iesięczną. bezpła tną 
p ra k ty k ę  do Szczecina. 
W szystk ie kosz ty  związane 

p ra k ty k ą  p o k ry je  PŻM .

Brkela tą,
n» remonty średnie w  15 obiektach PPHG w Świnoujścia 

na rok 196L w terminie do dnia 30 kwietnia br. 
na ogólną kwotę 280.000 zł

B f ł a i r a

PAŃSTWOWE
PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWO-GASTRONOMICZNE 

w  Świnoujściu, Arm ii Czerwonej 3

W wykonaniu remontów średnich w  obiektach han­
dlowych w Świnoujściu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i  prywatne. Oferty-należy 
składać w zamkniętych zalakowanych kopertach na 
adres PPHG do dnia 10 marca 1961 r.

PPHG zastrzega sobie prawo wyboru ofert oraz unie­
ważnienia Sch bez podania przyczyn. Kosztorysy do 
Wglądu są gotowe na miejscu w komórce inwestycyjnej.

___ ______________________  663-K

10łVi«dofRi*«i€
z a r z ą d  s p ó ł d z ie l n i p r a c y

BUDOWLANO-REMONTOWO-KONSERWACYJNEJ 
im. „WIELKIEGO PAŹDZIERNIKA”

Szczecin, Boh. Warszawy 1011

«ftwtad&mla wszystkich zainteresowanych,

te % dniem 1 marca 1961 r. zostanie zmieniona 
dotychczasowa nazwa Spółdzielni na

SPÓŁDZIELNIA PRACY ROBÓT BUDOWLANYCH 
I „FUNDAMENT“

Szczecin, Al. Boh. Warszawy 8/11 
tel. nr nr 358-13, 459-31

__________ _____________________________ 660-K

Oszczędzaj w PKO

U q l o s z e m a  d robne .
PR AC A

garaż zam ien ię na po­
dobne iw  Szczecinie, 
Czorsztyńska 19/2,

1718-G
POMOC dom ow a na k i l  
ka godzin dz ienn ie  po­
trzeb na . B oh. W arsza­
w y  113/3. 1702-G

PO KO J i *  m  k w . w  
Poznaniu zam ien ię  na 
podobny w  Szczecinie. 
Tarczyńsk iego 4 m  2.

1700-G
N IER U C HO M O ŚC I

DOM 2 p ię tro w y  w  
ś ródm ieśc iu  Bydgoszczy 
sprzedam . D o b ro w o l­
ska, Ś w ię to jań ska 18, 
Bydgoszcz. 1703-P

M IE S Z K A N IE  1 1/3 po­
k o ju  w sze lk ie  w ygo dy  
c . o., zam ienię na m ie 
szkanie w  G dańsku lu b  
w  W arszaw ie. W iado­
m ość Reja 21/1. 1709-G

W Y N A JM Ę  p o kó j z c. o. 
Solidnemu panu. ź ró ­
d la na  32. D ojazd tra m ­
w a je m  0. 17I0-G

ROŻNE

W YD ZIE R ŻA W IĘ  wzglę 
dn ie  odsprzedam  p ra l­
n ię  -  p u n k t bardzo 
d o b ry . O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń p l. H o łd u  P ru  
skiego 8 na n r  243.

1704-G

PO KO J z Oszkloną we 
ran dą  c. o,, z używ a l­
nością ku c h n i i  ła z ie n k i 
zam ienię na 2 poko je  
kuch n ia , łaz ienka c. o., 
zw rócę kosz ty  rem on tu . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
p l.  HOłdu P rusk ie go  S 
na n r  242. 1712-G

SP RZE DA Ż

S Y P IA L N IĘ , kredens
kuch e n n y , fo te le , k u ­
chenkę gazow a, w est- 
fa lk ę , p ie k a rn ik  ga ze­
w y , w ózek g łę b o k i, łó ­
żeczko, m aterace sprze 
dam . Szczecin n l. Lesz­
czyńskiego 65 te l. 376-55.

1705-G

PO KOJ w śródm ieśc iu  
zam ien ię na podobny 
lu b  z kuch n ia  z» dopła 
tą . O fe r ty  B iu ro  Ogło­
szeń p l. H o łd u  P rusk ie  
go 8 na n r  241. 1713-G

3. 1.2 POKOJOW E m ie
szkanie z w ygodam i, 
śródm ieście, I I I  p ię tro  
zam ienię na 2 po ko ie  z 
kuch n ią  I  p ię tro . W ia­
domość te l. 455-21.

;17l4-G
P IA N IN O  sprzedam . 
W iadomość te l. 44-443.

I788-G
DOM jed no ro dz in ny , 4 
p o ko je , na w s f zam ie­
n ię  na 3 -  2 po ko jo w e 
w  S targardzie lu b  Szcze 
c in ie . O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń p l. H o łd u  Pru 
skiego * na n r  239.

1715-G

L O K A L E

4 PO KOJOW E m ieszka­
n ie  2 ku ch n ią  i  łazten 
ką  zam ien ię na m n ie j­
sze z w ygo da m i w  
śródm ieśc iu . A l. W o j­
ska Po lsk iego 5 3 - 1 - 6  
te l. 372-12. 1668-G

W YN AJM Ę p o kó j, c. .0., 
sam otnemu osn u  na i 
ro k . P ła tne z gó ry . 
Szczecin u l. R eym ojjJa 
22C. 1716-0D O M EK jed n o ro d z in n y , 

w łasność z og rodem  I 
ha z iem i zam ien ię  na 
m ieszkan ie 3 po ko jo w e  
w  Szczecinie. W iado­
mość ko lo n ia  M ie rż y n  
n r  29. 1707*0

ZGU BY

ZGU BIO NO le g itym a ­
c ję  szkolna na nazw is­
ko A lb ina Klupszo.

n n - e
C IE P I iC E -Z n n O if dwa 
po ko je , kuch n ia , ogród.

Z A R Z Ą D
B U D O W LA N E J S P Ó Ł D Z IE L N I PR AC Y

Hi5,P o k o i *
zaw iadam ia , że z dn iem  

I .  I I I .  I»«l r.
'■ .a

dotychczasowa nazw a spó łdz ie ln i i ‘ ¡IJ 
została zm ieniona n a : a f

99

B U D O W LA N A  S P Ó Ł D Z IE L N IA  PR AC Y

O d b u d o w a 66
W S ZC ZEC IN IE

«1. R e w o lu c ji P a źdz ie rn ikow e j 1.

Zarząd Ruchu Lotniczego i Lotnisk Ko­
munikacyjnych w Warszawie, ul. Grójecka 
17 ogłasza wieloletni (minimum na 3 lata) 
nieograniczony przetarg na wydzierża­
wienie terenów zielonych pola wzlo­
tów na lotnisku Szczecin-Dąbie, bez pra­
wa wypasania i zmiany łąk na pola upraw 
ne. Dzierżawca będzie zobowiązany do kon 
serwacji terenów zielonych materiałami 
dostarczonymi przez wydzierżawiającego 
ściśle według zatwierdzonego programu. 
Szczegółowe informacje oraz program prac 
agrotechnicz łych można otrzymać u Na­
czelnika Lotniska w Szczecinie-Dąhiu (tel. 
421-15) lub w Wydziale Lotnisk Zarządu 
Ruchu Lotniczego i Letnisk Komunikacyj­
nych Warszawa, ul. Grójecka 17, pokój 323 
teł. 89-061 wewn. 76. Oferty nale.Lv składać 
w zalakowanych kopertach w Wydziale 
Lotnisk ZRLiLK Warszawa ul. Grójecka 17, 
pok. 323 w terminie do 10 marca 1961 r. 
o godz. 10 z napisem na kopercie „Prze­
targ na wydzierżawienie terenów zielo­
nych". Otwarcie ofert nastąpi w dniu 13 
marca 1961 r .  o godz. 12 w lokalu Wydzia 
łu Lotnisk. Zastrzega się prawo wyboru 
oferenta i unieważnienia orzetaiaubez po- 

K w ą y n « . &76-K

MA ANTENACH

ś u r ig t f o

l ostatniej chwili

Plenarna sesja 
Ogólnopolskiego
Komitetu FJN

*  WARSZAWA PAP. DziS
o godz. 10 rano — w sali urzę 
du Rady Ministrów w War­
szawie rozpoczęły się jedneH 
dniowe obrady plenarnej sesji 
Ogólnopolskiego Komitet« 
Frontu Jedności Narodu. W 
obradach udział biorą m inn.f 
przewodniczący prezydiów stó 
jewódzkich rad narodowych« 
sekretarze komitetów woje-ś 
wódzkich PZPR i wybitni dzi* 
łącze polityczni. Celem sesji 
jest omówienie zadań, jakie 
stoją przed Frontem Jedności 
Narodu w okresie zbliżającej 
się kampanii wyborczej d« 
Sejmu PRL i  rad narodEM 
wych. j

Obrady otworzył przewód!* 
niczący OKFJN — przewodnia 
czący Rady Państwa Alekaaną 
der ZAWADZKI.

Uczestnicy obrad uchwalą 
program wyborczy, który 4>ę- 
dzie platf®rmą Frontu Jedno«* 
ścl Narodu w prowadzonej 
przez niego kampanii przęd- 
wyborczej. 7

TITO ROZPOCZYNA 
2 MIESIĘCZNĄ PODRÓŻ 
PO AFRYCE

*  KAIR PAP. Prezydent 
Jugosławii Tito przybywa 
dziś z wizytą oficjalną do 
Ghany: •Zośtamfe on powitany 
przez prezydenta Ghany Kwa* 
me Nkrumaha;

Pod 4-dniowej wizycie otU 
cjalnej w Giianie, Tito uda się 
w sobotę do Togo, gdzie spę­
dzi 3 dni. Powróci on następ­
nie do Ghany, skąd wyruszy 
w dalszą podróż do Liberii, 
Gwinei, Maroka, Tunezji I Zje 
dnoczonej Republiki Arab* 
skiej.

Prezydent Tito opuścił wras 
z małżonką jugosłowiański 
port Split w dniu 14 bm., uda 
jąe się swym jachtem „Ga- 
leb‘* w dwumiesięczną podróń 
po krajach afrykańskich.

NKRUMAH UDAJE SIĘ 
DO NOWEGO JORKU

*  LONDYN PAP. W Akrze 
podano oficjalnie do wiado­
mości, że prezydent Ghany 
Nkrumah w dniu 5 marca br* 
odlatuje do Nowego Jorku« 
gdzie zamierza przemawiać na 
posiedzeniu Zgr. Ogólnego NZ. 
Nkrumah udaje się następnie 
na konferencję premierów 
krajów Wspólnoty Brytyjskiej 
w Londynie.

KOMUNIKAT 
MINISTERSTWA 
SPRAW ZAGRANICZNYCH 
ZSRR

MOSKWA PAP. Minister 
stwo Spraw Zagranicznych 
ZSRR informuje, iż rząd ra­
dziecki przychylając się do 
prośby Iranu v.yrazi| zgodę, 
aby w związku z wyborami 
do medzlisu wizyta premiera 
Iranu Szarifa Imami w Mo­
skwie nastąpiła w później­
szym terminie, niż było usta- 
,0.n.c‘. Ter*nin wizyty zostanie 
później ustalony.

„JET — 1961“
NA OCEANIE INDYJSKIM

*  DELHI PAP. Na Oceanio 
Indyjakim odbywają się wiel 
kle manewry wojskowe, w 
których biorą udział okręty 
G państw Brytyjskiej Wspól­
noty Narodów. Zakomuniko­
wał o tym naczelny dowódęa 
sił morskich Wielkiej Brytanii 
w Singapurze.

Manewry, noszące nazwę 
„JET-1961", rozpoczęły się 24 
lntego, a zakończą w ocłowię 
marca.
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Czy nawrót
do dobrych tradycji

szczecińskiego boksu?
CZYŻBY na ringu w Stargardzie rozpoczął się 

nawrót do dawnych dobrych tradycji szczeciń­
skiego boksu? Takie i podobne głosy słyszeliś­
my w sobotę i niedzielę podczas mistrzostw o- 
kręgu juniorów w boksie.

U W A G I te  n ie  b y ty  poz- techn iczn ie, szybcy i  po­
baw ione ra c ji. Z  35 nieś- s iada jący doskonały  re- 
e i trzy , ja k ic h  og ląd a liśm y tleks  — W A ŁK O W I A K  i  >11 
m ię ćg y  lin a m i, co n a jm n ie j JAS z Pogoni oraz PASZ- 
pń low a  to  chłopcy, k tó rzy  KO W SK I z W iarusa. N ie 
dobrze opanow ali rzera io - dużo us tęp u ją  im : GUNSZ 
sio p ięściarskie . , W śród (Pogoni. KOG (A rkon ia ) o- 
»•ch  na do brych bokserów  raz I.BH R  i GOM OLA 
zapow iada ją  sie dob rzy  W ii

Dziś w 3 dniu 
turniefu pingponga 
16 spotkań 1/8 finału
PIERWSZEGO dnia turnieju tenisa stołowego, 

rozgrywanego w salach Młodzieżowego Domu 
Kultury odbywały się spotkania eliminacyjne, 
zarówno w grupie chłopców Szkół Średnich jak 
I wśród zawodników Szkół Podstawowych.

s ta rtow a ła  15-osobowa g ru ­
pa ju n io ró w  W iarusa. Część 
z  n ich  je s t jed na k  Jeszcze 
suro w a i w ym aga tro s k li­
w e j op ie k i dobrego trene-

r  W szystkie w a lk i f in a ło ­
we b y ły  bardzo zacięte i  za 
w y ją tk ie m  p o jed ynku  W 
wadze ś red n ie j — na dob­
ry m  poziom ie. N a jła d n ie j­
szą i  na jba rd z ie j em ocjo­
nu jącą w a lkę  s toczy li w  wa 
dze le k k ie j GU N SZ i RÓG 
— okresam i b y ła  to  dosiow  

. n ie  szerm ierka  p ięści. W y-
O b ie cu ją co , w y - da je  się, że OZB po w in ien  

szczególnie tro s k liw ie  zatąć 
się p rzyg o to w a n ym  W A Ł- 
K.O W IAKA , PA SZKO W SK IE  
GO i  M IJA  SA do zb liża ją -

REMIS
szczecińskich
„Czarnych“
ze  „Stalą“
Rzeszów

DRUŻYNA szczeciń­
skich Czarnych jak już 
pisaliśmy, przebywa od 
tygodnia na obozie w 
Szklarskiej Porębie. Jak 
nam donosi wizytujący 
obozy piłkarskie red. St. 
RAKOWSKI, nasi I I I - l i ­
gowcy spotkali się wczo 
raj w spotkaniu sparrln 
gowym ze Stalą Rze- 
»Zów, która w końcowej, 
ubiegłorocznej tabeli I I  
lig i zajęła .5 miejsce. 
Mecz przerwany przed 
czasem, zakończył się wy 
pikiem bezbramkowym.

W czoraj o trzym a liśm y od 
p iłk a rz y  Czarnych, prze­
byw a jących  na obozie w 
S zk la rsk ie j Porębie po ­
zd ro w ie n ia , za k tó re  w 
im ie n iu  naszych C zy te ln i­
kó w , ja k  i  w łasnym  serdecz 
a le  dz ię ku je m y.

N IE D Z IE L N E  mecze 1 po 
n ie dz ia lko w e  n ie  s ta ły  na 
d o b rym  poziom ie — po­
ziom  ja k i  rep re zen tu ją  nasi 
tu rn ie jo w c y  jes t p rze c ię t­
ny.

S ta łym  gościem  tu rn ie ju  
je s t k ie ro w n ik  S zko łv  Spe­
c ja ln e j p. Tadeusz W O L- 
N IK , o p ie ku ją cy  się g ru p  
ką sw oich chłopców . B a r­
dzo p rzy jem n ie  uk ła d a  się 
nam  w spó łpraca z przedsta 
w ic ie la m i OZTS, k tó rz y  za 
p e w n ili nam  sprawne sę­
dz iow an ie  spo tka li. Pónie 
d z ia łko w ym  w alko m  to w a­
rzyszy ł zna ny  dz ia łacz te 
nisa sto łow ego p. M arian  
G O R Y N S KI, a k i lk a  spot­
kań sędziow ał rów n ie ż  za­
w o d n ik  I- l ig o w e j A rk o n ii 
p. K O ŁO D ZIE J.

A  oto w y n ik i w a lk  e lim i 
n a c y jn y c h  w  g ru p ie  
S ZK O L ŚR ED N IC H :

M e n ta l — Sródka 8:2, 
A d am czak — G odzw oń 2:1 
W ik to ro w s k i -  K o ło d z ie j 
2:1, P odg órsk i — W o jc ie ­
c h o w sk i, 0:2, G ie rm a ń sk i -  
Zarem ba 0:2, M iko ła jczyk - 
-  R oszczyk 2:1, K w a s ik  — 
P ta k  0:2, D lskow sk l — H o f 
m an n  2:0, B aczyńsk i — Pa 
du ła  1:2, P a w ło w sk i — Ru 
ta 2:1, K ę dz ie rsk i — A ugu­
s to w sk i 1:2, S m agalski -  
Szy łow icz  2:0, Z a k a lik  -  
K w ia tk o w s k i 1:2.

J u rk ie w ic z  — Ł o w k is  2:0, 
M a tus lak -  S typ u ła  2:0, 
S m ółko  — G a je w sk i 2:0, 
B ondar — K lapenda 0:2, 
K ita  — K o śn i 2:0, M arche 
w a — K ę p iń sk i 2:0, K o pa - 
czew ski — K u g le r  0:2, No­
w a k  — H enselek 0:2, i  Wa 
cho w ia k  -  J e ln ic k i 2:0. .

W  d n iu  dz is ie jszym  od 
godz. 15 rozg ryw a ne  będą 
spo tkan ia  1/8 f in a łu  w  g r. 
szk. podstaw ow ych a od 
godz. 17 .mecze szkó ł śred 
n ich .

ic h  !

& K w ia ty  w  pe łnym  
ro zk w ic ie

& H ande l p rzy g o to w u je  
n iespodziank i

Przed świętem 
najpiękniejszych

Trzy nowe
szkoły
Tysiąclecia

P rezyd ium  M ie jsk ie go Ko
i m is trzo s tw  P o lsk i, m ite tu  K oordyn acy jn eg o

bow iem  duże 
tań-e w yw a lczen ia  m ie jsc  

fina łach .
O rgan izac ja  zaw odów  ba r 

dzo spraw na.
A  OTO w y n ik i poszczegól

nych w a lk  od w ag i m uszej 
do ś re d n ie j: F rączak (W) 
stos. g łosów  2:1 w y p u n k to  
w a ł Pszczó łkow skiego (P>, 
C om oła  (W) rów nie ż 2:1 w y  
g ra ł z K ręp ą  (P). W ałko­
w i a k  (Pj po kon a ł na  p u n k  
ty  .Tabo rsk iego (W), M ija -  
sow i (P i seku nd an t w  d ru  
g im  s ta rc iu  poddał Schm id 
ta (A). L e h r (W) w  d ru g ie j 
run dz ie  znokau tow a ł, tchóęg 
liw e go  Szornszta jna (A}, 
W o jtczak  (W) w yp u n k to w a ł 
surowego K n u la  (W). W wa 
dze p ió rko w e j. P aszkow ski 
z a k w a lif ik o w a ł się do  w a l 
k i  f in a ło w e j zw yc 'ę ta ją c  
Batza (W). S potkan ia w  
w agach p ó łc iężk ie j i  dęż- 
k ie 1 n ie  o d b y ły  sie z po­
w odu b ra k «  zaw odn ików .

Społecznego Funduszu B u­
dow y S zkó ł p rzy  wspó ł­
ud z ia le  inw e s to ra  us ta liło  
w czo ra j, że w  Szczecinie 
rozpoczn ie się niebaw em  
budow a trzech  dalszych 
szkół -  p o m n ikó w  Tyslącle 
c ia  p rz y  u lic a c h : M ick ie ­
w icza  na zapleczu Pałacu 
M łodz ieży, Kordeck iego (Po 
godno) i  B o śn iack ie j (Dą­
bie ). Koszt bu do w y w yn ie ­
s ie  ok . 20 m in  z l. Każda 
szkoła będzie posiadała 15 
izb. le k c y jn y c h . P rócz le ­
go pom ieszczenia na gabi­
n e ty  i p ra cow n ie  fizyczne, 
chem iczne, bio log iczne i  
inne.

K a m ie n ie  w ęg ie lne  zosta 
na w m urow ane w  D niach 
O św iaty, K s ią żk i i  P rasy, 
a oddanie szkół do  u ży tk u  
przew idz iane je s t na  

w rześnia 1962 r ,  (b)

Tego jeszcze

nie b y ło !

Podobnie jak w wielu miastach kraju, I w 
Szczecinie trwają przygotowania do tegoroczne­
go Święta Kobiet. Najwcześniej pomyśleli o 
dniu 8 marca ogrodnicy, którzy ju t wiele tygod 
ni temu pielęgnowali sadzonki kwiatów prze2na 
czone dla szczecińskich kwiaciarń w okresie 
wzmożonego popytu przypadającego na Święto 
Kobiet.

— K w ia ty  są Już w  peł­
n ym  ro zkw ic ie  — zapewnia 
ją  og rod n icy . — N ie  zabra­
k n ie  ich  tego ro ku .

W  sprzedaży zna jdą się 
m a leńk ie  b u k ie c ik i f io ł-  

. Będą też  słoneczne 
żonk ile , go źdz ik i, cyne ra ria  
itp . w  cen ie od 10 z ł 
w zw yż. PraygotoW ano też 
sporo k w ia tó w  do n iczko­
w ych , ja k  h ia cyn ty , f io łk i  
a lp e jsk ie , azalie d in n . K w ia  
e ia m le  będą dobrze  zaopa- 

zone. Jest to  szczególnie 
ażne, gdyż, ja k  zapewnia 

ją  sprzedawczyn ie, zw yczaj 
ob da row yw an ia  k w ia ta m i 
p ię kn ie jsze j p o ło w y  miesz­
kańców  Szczecina w  d n iu  8 
m arca — sta je  się coraz 
ba rdz ie j p o p u la rn y  j

Terminarz III ligi
ustalony

Inauguracja 19 marca
N IE M A Ł Y  w p ły w  m a ją  ją  w łączyć się do rozg ry- 

decyz je  PZP N -u na pracę w ek w  w yp a d ku  n ie  za- 
•w o ich  kom ó re k w  poszczę aw ansow ania n ie  zna jesz- 
g e lnych  okręgach. Jak w y  cza szczeciński OZPN.
Wika z rozm ow y przepro- W ładze w arszaw skie wale 
w adź cn e j z sekre tarzem  C liy tym czasem  przeprow a 
w eze dń sk leg o  O ZPN  — p. dzenie rozg ryw e k  I I I  l ig i  
H E IN R IC H E M , uchw ala o do końca m aja , ta k  aby 
Iło n tyn u o w a n iu  rozg ryw e k  !la  czerw ca w y łon io ny  
systemem  w iosna — jes ień zosta ł m is trz  ok rę gu . W 
«wskoczyła w « /vs tk ich  ale zw iązku  z ty m  szczeciński

, v « s r  w i . t  w g » *

n  « ¡ T S S w S ,u“ ly iu i “
»o to w a n ia  przez W ydz. ^  d n lu  ty m  Hder 
O ie r I  D y s cyp lin y  P ZP N  f  za ro i w y jeżd ża ją  do Blę- 
JJ*®“  ro *« rj 'w e k  m is trzó w  b itn y c h  S targard , reze rw y 
X II l ig  o w ejście do I I  l ig i,  po go n i p rz y jm u ją  Odrę 
w yd a je  się być je d yn ym  C ho jna, W ia rus gości F lotę 
w y jśc ie m  z te j s y tu a c ji. Św inou jśc ie . D ab D ębno 

Srczegółów sposobu w  ja - A rko n ię  I-b , a Ś w it Śko l- 
k i  m is trzow ie  ok rę go w i m a w in  Pogoń B a rlin e k . lek)

M ie jsk i H ande l M ięsem  w  Szczecinie poda je

KLIENT
ma zawsze rację 
• dew izą  
„Społem “

Powszechna Spółdzie ln ia 
Spożywców „S po łem ” , k tó  
re i w y ro b y  p o k ry w a ją  o- 
ko io  45 proc. zapotrzebowa 
n ia  k r a ju  n a  pieczyw o i 
w  38 pro c . na m ięso i  w y ­
ro b y  m asarskie , w p row a­
dza n ie zw yk łą  innow ację . 
Od 1 m arca każd y  k lie n t 

I sklepu PSS może zw róc ić  
I zakup ione tu  nie czy wo i 
w ę d lin y , je ś li uzna, że ich  
,jakość je s t n ieodpow iedn ia.

Z w ro to w i podlegać będą 
i oczyw iście je d yn ie  w y ro b y  
. p ie ka rsk ie  i  m asarskie p ro  

dnkow ane przez w arszta ty  
1 Powszechnych Spółdz ie ln i 
i Spożywców, zrzeszonych w  

Z w ią zku  „S po łem ” . P rz y ­
j ę t o  p rzy  ty m  zasadę, ŻE 

K IJ.EN T M A  ZAW SZE BA-

w ecu m y w oiowe, muszczowc zwierzęce, w y ro o y  ga r- . „ „ „ j ,  
rr.ażeryjne , po d ro by  i  m ię so  koń sk ie  w  na s tępu jących " w
sklepach:

a) sk le p y  m ięsno -w ędU n ia rsk ie  o tw arte  w  ponie­
dz ia łk i

naszych lnio w a n y  to w a r rów no w ar- 
itofić w  gotówce bez sprze- 

_  v eiw u ze s tro n y  personelu 
i sk lepów , je ś li ty lk o  re k la - 

łc ja  dokonana zostanie 
d n iu  zakupu.

S k le p  n r  28 przy u h  Em . P la te r 
a  Pocztowej 7 
i, M ick ie w icza  97 
v, Jag ie lloń sk ie j 1# 

A l.  W oj. Po lsk iego 25 
u l. B . K rzyw oustego 23 
„  P.. K rzyw oustego 87
i, S łrza ło w sk ie j 45 
i ;  K ras iń sk ieg o  3 
a  S to łczyńsk ie j 169 
i; Jedn. N arodow e j 47 

I.ip o w e j 20
A L  W oj. P o lskiego 134 
Ul. R ooseyelta 36 
a  Jag ie lloń sk ie j 96 
t= N aru tow icza 22 

A n ie li G ierczak 18

Do p rzy jm o w a n ia  zakw e­
s tio n o w a n e g o  przez k lie n -  
1 tó w  p ieczyw a czy w ę d lin  

od 9—171 PSS w yznaczy specjalne 
9—n  . iP im kty , po łożone w  cen- 
9_17 tru n t m iasta  i  zna jdu jące 
9—17 1 się poza lo k a la m i sklepów . 
9—̂17 i iw  lu ty m  p u n k ty  ta k ie  czyn

1—17 .« im ,  
I—n -1 wach.

9—17
’’ 10—17 , i golach p o in fo rm u je m y  czy

10—16 
„  10—14 
„  10—16 
„  10—14 
s, 19—14 
„  10—14 

10—14
B a t. C hłopskich 31 10—14

u  Ja ro m ira  18-a 
p l. L e n in a  1 
u l. N /O drą 51 
H P ię kne j 9 
a  P rzód. P racy  T 
s, W ita  Stwosza 4 
a  T.ukaslńsklego 4 
i, A rko ń a k ie j 38 
a  K ra k o w s k ie j 21 

In ż . W endy 1/3 
p l. P op ie la  5

10—14 
-, 10—16 
„  10—14 

10—14 
„  10—14 
, 10—14

i,  10—14 
„  10—14 
„  9—15 
i; 8—14

S k le py  sam oobsługow e ;.S AM ”  
Sk lep  n r  14 p rz y

•1« to w a r na jw yższe j ja ko śc i i  w

O godzinach h a n d lu  w  pozostałe dn i tyg o d n ia  bę­
dą in fo rm o w a ć  w yw ie szk i um ieszczone w  poszczegól­
n ych  sklepach*

b) sk lep y  ga rm a żery jne ,w  k tó ry c h  o fe ru je m y  zaw ­
sze św ieże w y ro b y  ga rm a żery jne , p rodukow ane przez 
w łasny zak ład  ga rm a że ry jn y .

codziennie
Sklep n r 3 p rz y tli: N /O drą 45 * od 10—18 i

30 A l W o j. Polskiego 50 .. 8—10 .
43 »• Ul. B . Krzyw oustego 70 „ 9—18
49 », 3-go M aja  9 », 9 -17 1
73 W ie lk ie j 4 9—18 i

» 74 K ras iń sk ieg o  1 a 9—18
80 i, A l. W oj Polskiego § 9—19

». 106 Jedn. N arodow ej 48 ,¿ 9—18 1
c) sk lepy podrobowe:

codz ienn ie  1
Sklep n r 21 przy Uh M azu rsk ie j 31 od 9-1 7 ,

44 >t ścieg iennego 4 9—17 ,
60 », r. M azu rsk ie j 43 9-17

-J 68 (9 S iko rsk iego 7 9—17 1
f. 90 n K ras iń sk ieg o 95 >; 8—17 i

d ) sk le p y  koń sk ie :
codz ienn ie  i

Sklep n r 92 p rz y ul< P ocztow ej 7 od 9-17
•» 95 w », R ew . Paźdz. 8 « 9—17 '
Jednocześni« zaw iadam iam y Szanownych K lie n tó w  

że w szystk ie  nasze sk lep y  p ra cu ją  bez p rze rw  ob iado­
w ych . --------  ----- „ . . . .  ....... ___

S k le py  o tw a rte  w  tyg o d n iu  d o  godz. 19, w  soboty 1 '■ókhw zebran ie sekc ji gór
będą czynne ty lk o  do godz. 18. * B74-K i w  p ro g ram ie : f i lm y

ne ju ż  b y ły  w ' w o j. gdań­
sk im , k a to w ic k im  i  P u la- 

Obecnie usta la
Szczecinie. O szcze-

HandloW cy szczecińscy 
n ie  szczędzą też w ys iłku : 
b y  w' sklepach zna laz ło  f ię  
tego dn ia  w ie le  a tra k c y j­
n ych  to w a rów . M . in . W oj. 
Przeds. Tekstylno-O dzieżo­
we zam ierza sprowadzić do 
Szczecina pew na ilość  ce­
n io nych  przez pan ie  poń­
czoch bez szw ów . Z  Ło dz i 
spodziew any je s t ponadto 
tra n sp o rt w y ro b ó w  tr y k o -  
ta rsk ich . W  w ie lu  in n ych  
przeds ięb iors tw ach hand lów  
oy zastanaw iają się jesz­
cze nad n iespodziankam i.

tdm )

ZDOBYTE KOMINY
Kilkudziesięciu mło- le j fabryki benzyny, 

dych mieszkańców Polic Szczecińscy wysokogór- 
ju—,, zebrało się w’ub. niedzie cy spisali się „na me- 

, io—i4 lę. aby obserwować po- dal”  i  zademonstrowali 
kaz wysokogórskiej wspi wzorowy pokaz alpinisty 
naczki na... kominach by ki, osiągając 40-metro- 

wy komin, Wspinaczka

S tys. z ł
z a  b r a k  
p o r ę c z y

Sąd Powiatowy dla m. 
Szczecina rozpatrywał 
ostatnio sprawę Teresy 
Ligenzy, która .wniosła 
pozew przeciwko miastu 
o odszkodowanie w wy­
sokości 8 tys. zł. Powód 
ka, laborantka Przycho­
dni N<r 4 w Stołczynie, 
pośliznęła się w czasie 
pracy na klatce schodo­
wej bez poręczy i uległa 
wypadkowi złamania 
podudzia. Sąd przyznał 
powódce odszkodowanie 
za ból i  cierpienia.

(b)

odbyła się z zachowa­
niem wszelkich środków 
ostrożności. ¡

TEATRY

24 BM . w  Z ak ła dz ie  N a-

rać m ożna na  m ie jscu. 
D ZIŚ , t j .  w to re k  

odz. 18 odbędzie się 
•ślubie T U rys tv  pr?.v p l. L o t

tu rys tyce  w ysokogór- 
CP»K k i*i.

TELEWIZJA
PR O G RAM  B E R L IŃ S K I '

13,38 — fü m  „B e l Aral'*»
17.30 — w id o w isko  d la  dzieci 
od la t  5 ..K s iężna K O itk a ” ,
18 — „R u b in y , z ło to  i  m ilio ­
n y ” , 18.45 -  tys iąc  w iadom ości 
te le w iz y jn y c h , 18.55 — pozdro 
« le n ia  te le w iz ji dz iec ięce j,
19 — w id o w isko  d la  m łodz ieży
„P a le tta ” , 19.30 —  k ro n ik a ,
przegląd w yda rze ń , prógnoza 
pogody, 20 -  sztuka te le w iz y j­
na „N a d z ie ja  i  k re d y t ’ *, óstat 
n ie  w iadom ości k ro n ik i.

ŚRODA

io — k ro n ik a , 10.20 ■» j.no c  w  
po rc ie  k a rn a w a łu ”  — 1000 ta k ­
tó w  o p e re tk i z  L .  Jahoda” , 
11.05 — „N a  drodzie ju t r a ” ,
11.50 — te s t, 13,30 — rozm aitoś­
c i, 16 — w id o w isko  d la  dzieci 
od la t  8, 18.15 — w id o w isko  
d la  m łodz ieży — „S p o tyka m y  
n i«  w idząc” , 18.65 — pozdro­
w ie n ia  te le w iz ji dz iec ięce j, 19 
— spo tka n ie  w  B e rlin ie  z K . 
E. v o n  S ch n itz le r, 19.40 — k ro ­
n ika , p rzegląd w ydarzeń, p ro ­
gnoza pogody, 20 — sz tu ka  te ­
le w iz y jn a  „M a n e w ry ”  21.50 — 
re fle k s je  o Tea trze  M uzycz­
nym , os ta tn ie  w iad om ośc i k ro  
n ik ł,

W OLSKI — „Ł o w c y  g łó w ”  g i
19.30.
W SPÓŁCZESNY — „W ie lk i  
b lu f f”  g. 19.39.
o p e r e t k a  — „ B s ja ie ra ”  g t
19.15

KINA
COŁOSSEITM -  „O saczany”  t *
10.30. 13. 15.30. 18. 20.31 - i  »ng«
— od la t  18 (w to rek  i  środą}. ^ 
k o s m o s  -* „C lá ó í-c la d 'b k W M  
ńo”  g. 9, 11.15, 13.3*. w , ll.'Mw 
2i  — wrł. — od la t  1*.
D E L F IN  — „M a tk a  Joanna ed 
A n io 'ó w ”  g. 14. 16.20, 18.49, 21
— poi. _  od la t  U  — środa: 
„M a ry s ia  i k ra sn o lu d k i”  g. 17, 
13, 15, 17, 19, 21 — po i. -L ed  
la t  7.
B A Ł T Y K  — „ F a * ja  życta”  * .  
11.16, 13.39. 15.30, 18.1», 88.30 - ł  
USA -  od  la t 1* -  panorám ica 
ny . 1 ‘ ’
PO LO N IA  — „A k to rk a  ks ie e i* 
p a ra ”  g. i i ,  13.39, 16. 18.15,
29.30 — radź. -  od la t  1« iR td * 
rek  i środa).
P IO N IE R  — „M ilc zą ca  gw iaz­
da”  g. 11. 13, 15, 17. 19 .2 1  —  
po i.-NR D  — od la t  12 tw to re k  
i  środa). '■ •• • ,
M U Z A  (Pom orzany) — »,G 
m oim  p rzy ja c ie lu ”  g. 17, 1S
— rátlz. — od la t  16.
PR O M IE Ń  — „S iódm e Biebd'* 
g. 13.45, 18, 29.13 — fran c ,
od la t 16. 1
M AR S — „Z ą b  re k in a ”  g. 16.3^ 
18.45, 21 — radź. — od l& t 12, 
P A ŁA C  M ŁO D Z IE ŻY  — f i lm y  
pop.-nauko(ve g. 17. >•*
F A L A  — „Proszę za m ną '* g ,  
19, 1«, 20 — fran c . — od la t  16« 
ECHO (K rzckow o) - -  „O jco ­
w ie  i  dzieci”  g. 18, I»  e- ąadz. 
_  od la t  14.
SOSENRA (Tanowo) —  „O j»cy 
w  do m u”  g. 18 — fą rn c . — >ed 
la t  t«.

. Ś W IT  (S ko lw in ) -  „P u ła p k a  
m iło śc i”  g. 17, 19 — U SA od 
la t 1C — pano ram iczny  ' 
m e w a  (Żelechowa} — „R eeord  
A n n ie ”  g . 16, 18, 20 — ÜijWU
— od la t  12. '
P R Z Y JA Z N  (Dąbie)— „K rz y k '*  
g. i ł .  19 — w ł. — od la t  1». 
H U T N IK  (S to lczyn) -  „ L e k k *  
du ch y  i  dziew czyna”  g. 1T.3»,
19.30 — radą. — od la t  12 
STYLO W E (H uta Szctecłn) •— 
„C h le b , m iłość I...”  * .  ^ .» o ,
19.30 — w łosk . — od lą t  16 
B A J K A  (Police) — „Gwnsktd 
zM yeięstwo”  g. 17, 19 — fra n c ,
— od la t 14.
Z E G I.A B Z  (Golęclno) «
dek oskarżen ia”  g. 18, 20.15!*— 
USA — od ła t  18 
1 M A J  (Żydów ce) — „P ó l ża r­
te m , pó ł serio ”  g. 18, 89 U SA
— od la t  18.
M A R Z E N IE  (WialgoWO) —>
„ B ’ inchester 73”  g. I I ,  I I  
USA — od la t  12 
i t t . c E tm /A h  k i n  — ña pod- 
6taWie__inforaa_cjF W i j * .  s

3« .
10 — 21.

KLUBY
i3  m u z  -*• p i. Ż o łn ie « *  *  w '
D ys k u s y jn y  K lu b  F llm e W y
„K o ń s k i p ysk ”  g .-W i^-

g. 17.30 — fU m  „M a tu rzy is tk i”  
g . 18, 20 — rad*.
N O T  — W oj, Po l. 67 — czyn ó y  
od g. 13—23 — od czy t „R e fo r­
m a ro ln a  i prace geodezyjne >W 
Jug os ła w ii gv 18. 
G A R N IZO N O W Y  — W a w rzy tó *  
k a  5 — p ro je k c ją  f i lm ó w  «)• 19
— dansing g . 19.
P T T K  — p l. L o tn ik ó w  — 
zebran ie sekc ji g ó rsk ie j g. 19« 
SP Ó ŁD ZIE LC Ó W  — W oj. Pol. 
20 — „W ieczó r T u w im o w ą k i’* 
g. 18. *
U N IW E R S YTET PO W SZECH­
N Y  — Pu łaskiego 1P —  Wy­
k ła d  pro f. S. Bu rsa  „K in e ty ­
k ą  chem iczna”  g. 18.

WYSTAWY
M U ZE U M  PO M O R ZA KA« 
CHODNIEGO — S tarom łyńską  
27 — m a la rs tw o  p o ls k ie / ś red­
niow ieczna sztuka pom orska; 
renesansowe s tro je  ks iążą t 
szczecińskich - -  g. 1P—16. 
W A Ł Y  CHROBREGO 2 — «IV 
cheoiogia , p rzy ro d a , w y s ta w *  
m orska  — g. 10—16.
13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rz a , i  * 
w ys taw a  A n d rze ja  Z yw ie M eg o  
g. 11.
Z B W A  — u l. s ta ro m łyń ska  T t
— w ys taw a m alars tw a H a lin y  
B le lc z y k  — g. 19—16. i \  
Z A M E K  — w ys taw a p rac ucz­
n ió w  PLSP -  g. U  e , 11. ^

SZPITALE
K L IN IK A  C H IR . D Z ltC r Ę C fJ
— U n ii Lu b e lsk ie j 
K L IN IK A  C H lR . I  aa C a li 1 «  
be łsk ie j
K L IN IK A  P E D IA T R Y C K N A  -*• 
UuH L u b e lsk ie j
P R ZY C H O D N IA  D L A  M A f K I  
I  D Z IE C K A  -  św . W ojćieC h* 9 

ę. 19 — 7 ra n o  
R A D N IA  IN T E R W lfT Y C K - 

. W o j. Po l. 63 -  g. 18-22,
PORA

APTEKI
N r  8 — N aruszew icza 11 w te ł-  
462-3*.
N r  33 — p l.  G ru n w a ld zk i U  +*
te l. 345-51.

RADIO
W IAD O M O Ś C I: 15.68, tS .tt,
23.50
SERW IS R Y B A C K I: 21.58 — i  
in fo rm a c je .
SZC ZE C IN : 18.89 k o n c e rt w U - 
s tó w , 16.35 — fe lie to n  te a tra l­
n y , 16.50 — le  m in u t na ka rm a  
n ije e , 17.08. — „N a s i g<wpM a- 
t m ' \  17.18 — g ra  O rk iw t ifc
P u rce ila , i7.23 — k o n ce rt ży­
czeń, 17.50 — „B aza lu d z i w -  
po m n lan ych ” , 18.00 — Przeg ląd 
ak tua ln ośc i W ybrzeża, l i J t  — 
ch w ila  m u z y k i.
W A R S Z A W A : 19.3« a  d la  * « «  
c l :  — „T e n  ob cy” , 16.25 — n u  
Zyka 1 aktua ln ośc i. 11.56 — fe l. 
na te m a ty  m iędzynarodow e, 
19.05 — U n iw e rsy te t R ad iow y , 
19.15 — ka le jdo skop  k u ltu r a l­
ny, 19.45 — m u zyka  taneczna, 
20.67 — „D o n  K ic h o t” , 21.89 — 
•z k ra ju  i zO św ia ta , 21.27 — k fo  
n ik a  spo rtow a i  w y a tk f  T o ta lf 
zatora S p o r t ,  23.U •#  M urykR  
taneczna.
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ELANA
królowa sezonu
^  Dla panów -  barwy spokojne 

Panie — kolorowe i z fantazjq

Nowości przemysły tekstylnego
At r a k c y j n ie  zapo

iwiada się ten rok w han 
tilu  tekstyliami. Królo­
wą sezonu jest elana.

W sklepach jest już 
Ijej pełny wybór.

Dużym popytem cie­
szą się również gotowe 
(U b ran ia .

W ciągu całego roku 
przemysł dostarczy na 
rynek ok. 4 min m tka­
nin z włóknem etano­
wym, z czego ponad po­
łowę w postaci konfek-» 
cji.

JAK UŻYWAĆ 
ELANY?

NA’ MARGINESIE war­
to przypomnieć, że tka­
niny z włóknem etano­
wym są 10-krotnie trwał 
sze od wełny* mniej po­
datne na rozerwanie, 
gniecenie i mniej kurcz­
liwe od tkanin wełnia­
nych.

Użytkownicy elany po 
Winni jednak pamiętać, 
że noszona z niej odzież 
powinna „odpoczywać” # 
czyli mieć czas na roz­
prostowanie na wiesza­
ku wszelkich powsta­
łych podczas noszenia za 
łamań, zagnieceń itp.

Jest to nieodzowny wa 
• runek właściwego użyt­

kowania elany, jej świe 
źegó zawsze odprasowa­
nego wyglądu.

CO LANSUJE MODA

MODA' męska lansuje 
w  tym roku barwy spo­
kojne. Na płaszcze sto>- 
sowane są nadal gładkie 
flausze i tkaniny typu 
welur, krócej jednakże 
strzyżone niż modny w 
ubiegłym roku ..yetti” 
czy „Spitsbergen“ .

O ile moda męska jest 
spokojna, o tyle damska 
nie hołduje tym zasa­
dom.

Modne są nadal wszel 
kie fantazje w splocie 
(tzw. boucle, lub nacze- 
sywane z dodatkiem mo 
hairu itp.).

W związku z lansowa­
ną modą handel przewi­
duje, że w  tym roku bę 
dzie duży popyt zwłasz­
cza na grubsze, ciężkie 
tkaniny stosowane za­
równo na płaszcze jak i  
damskie kostiumy.

Materiały sukienkowe 
to przede wszystkim 
„jersey”  lub „junona”.

PRZEMYSŁ I  HANDEL 
OBIECUJĄ

Z NOWOŚCI przemy­
słu wełnianego należy 
wymienić tkaniny płasz 
czowe i  kostiumowe z do 
mieszką sierści lub pu­
chu wielbłądziego.

W grupie tkanin su­
kienkowych pojawiają 
się na rynku, acz w 
skromnych jeszcze iloś­
ciach, tkaniny w kraty 
i  pasy kolorowe tkane 
z tzw. półprocentówki. 
Materiały te modne są 
w  tym roku także na 
męskie sportowe koszu­
le.

PROGRAM, zaprezen-
towany w niedzielą 
szczecińskiej publicznoś 
ci, zatytułowany „PO­
CIĄG”. Posiada on piąk 
ną myśl przewodnią; bra 
terstwo wszystkich lu­
dów i  uśmiech radości 
dla dzieci na całym świe 
cie. Na zdjęciu: przeby­
wająca w Szczecinie ra 
dziecka pionierka wrę­
cza kosz kwiatów dziar­
skiemu zawiadowcy „Po 
ciągu” .

Foto: St. Cieślak

Z dotychczasowych 
zapowiedzi przemysłu 
wynika, że można się 
spodziewać jeszcze w 
tym roku koszul z pope 
liny  z domieszką elany. 
Znajdą się również w 
sprzedaży wzbogacone 
włóknem elanowym po- 
peliny płaszczowe.

Po raz pierwszy od 
wielu la t dostateczne bę 
dzie zaopatrzenie rynku 
W.e flanele.

Krajową produkcję 
przemysłu bawełnianego 
wzbogaci na rynku im ­
port popelin płaszczo­
wych i koszulowych, 
kretonów oraz przeście­
radeł kąpielowych i  ręcz 
ników frotte. (Z Chin, 
Węgier i  Wietnamu).

120-OSOBOWY zes­
pół dziecięcy piosenki i 
tańca przy Domu Kultu 
ry Kolejarza w Szczeci­
nie (— patrz górne zdję 
cie) wystąpił na niedziel 
nym koncercie w swoim 
popisowym repertuarze. 
Dzieci nie tylko doskona 
le tańczą, śpiewają i  gra 
ją na akordeonach, ale 
przy tym deklamują, wy 
stępują w barwnych 
scenkach i  monologach, 
słowem — grają jak 
prawdziwi aktorzy: bez 
tremy, naturalnie i  swo­
bodnie. Zespół ten za­
wdzięcza swe istnienie 
przede wszystkim nie­
zmordowanemu w twór­
czej inicjatywie kierow­
nikowi Domu Kultury 
Kolejarza Stanisławowi 
LAGUNOWI. Na zdję­
ciu: śpiewa chór „szcze- 
cińskich słowików”.

„0 pieśni ludowa“

Za 1,5 roku
ŚWIATOWY FESTIWAL 

chórów
w  Poznaniu

OSTATNIO w sali klu 
bowej Szczecińskiego 
Zamku odbyła się woje 
wódzka narada dyrygen 
tów amatorskich zespo­
łów wokalnych i  instru 
mentalnych. W referacie 
programowym mgr W i­
told Wroński, sekretarz 
generalny Zarządu Głów 
nego Zjednoczenia Pol­
skich Zespołów Śpiewa­
czych i  Instrumental­
nych podkreślił bogate 
tradycje zjednoczenia o- 
raz poważny powojenny 
dorobek zespołów śpie­
waczych i instrumental­
nych. Podniósł się znacz 
nie poziom artystyczny 
i unowocześniono reper­
tuar.

Mamy też już około
800 pozycji wydawni­
czych i szereg nagrań na 
taśmach magnetofono­
wych. Część z tych pozy 
c ji wykonają najlepsze 
zespoły chóralne na dru 
gim światowym festiwa 
lu muzycznym w Pozna­
niu, na który zapowia­
dają przyjazd polskie 
zespoły chóralne z Cze­
chosłowacji, NRF, Fran­
cji, Anglii, Kanady, 
USA i innych krajów.

Po referacie prof. 
Edmunda Maćkowiaka,

dziekana Państwowej 
Wyższej Szkoły Mu­
zycznej w Poznaniu, 
który omówił cało­
kształt zagadnień me­
rytorycznych z zakresu 
upowszechniania i  nau­
czania zespołów śpiewa 
czych wywiązała się dy 
skusja. Ustalono, że pra 
ce organizacyjne winny 
koncentrować się prze 
de wszystkim na zrze­
szeniu wszystkich arna 
torskich zespołów w Zje 
dnoczeniu oraz na nawią 
zaniu żywej współpracy 
z radami narodowymi.

W godzinach poobie­
dnich w sali kameralnej 
wystąpiły z bogatym 
programem artystycz­
nym zespoły chóralne 
Politechniki, Zw. Nau 
czycieli i  ZZK „Hejn-ał’!

(b)

W  WOJ. SZC ZEC IŃ SK IM  
b lis ko  120 tys . czy te ln ikó w  
w ypo życzy ło  w  ub. ro ku
2.5 m in  książek. W  m ia ­
stach czynn ych  je s t ponad 

80 b ib lio te k  po w ia to w ych 
I  m ie jsk ich , a w  w ioskach 
tys iąc  w ypo życza ln i. I 
50 w ie jsk ich  p u nk tach  
b lio le cznych  u ru cho m io ne 
zosta ły  czy te ln ie , a liczne 
z n ich  wyposażono w  apa­
ra ty  rad iow e I  p ro je k to ry . 
In w e s tyc je  w yn io s ły  ponad
2.5 m in  z ł. (ZAP)

NO I  ZA pierwszy miesiąc zapłacił mu wszyst 
kiego trzysta koron, za drugi nic i  za trzeci też 
nic, bo mówił, że mu zabrakło pieniędzy, ale 
że mu później zapłaci wszystko razem. Ale za 
czwarty miesiąc Putka też nic nie dostał, więc 
się pyta Hodilnika, co to ma znaczyć. Hodilnik 
powiada, że mu podwyższa wynagrodzenie o sto 
kpron i że go mianuje dyrektorem sklepu. I  od 
tego czasu inaczej do niego nie mówiił, jak ty l­
ko panie dyrektorze, ale fu rt nie płacił. Putka 
myśli sobie, że to nic nie szkodzą, bo dostanie 
od razu dużo pieniędzy jak mu już zapłacą, no
I  nazwa dyrektora też coś znaczy. Jednakowoż 
nic nie zainikasował, bo Hodilnik w  końcu zban 
krutował i  zamknął sklep na kłódkę. Putka idzie 
do niego do mieszkania, a Hodilnik nie chce 
z nim gadać i wypycha go na schody. Ale jak 
państwo myślą, że Putka tak od razu ustąpił, 
to nie. Zeszedł po schodach na podwórko i 
krzyczy: ,,Chwileczkę, panie Hodilnik! Proszę 
md odpowiedzieć na jedno pytanie: jestem dy­
rektorem pana sklepu czy nie jestem?”. ,,Od 
dzisiaj nie jesteś” , odpowiada Hodilnik. „To 
czym w  takim razie jestem?” pyta się Putka.

Skończonym kretynem i  niczym więcej” , od­
powiada Hodilnik. I jeszcze zagroził Putce, że 
jak nie pójdzie do domu, to zawoła na niego 
stróża. Więc Putka udał się po radę do jed­
nego znajomego, który pracował za magazy­
niera w firmie Pinkus i Machiavelli, guziki en 
gros, a ten znajomy też mu zaznaczył, że jest 
wołem, bo obietnica ma wartość dopiero wte­
dy, jak jest napisana na papierze z podpisem 
J pieczęcią, a jak na gębę, to żadną.
II — Takie haniebne wypadki mogą mieć miej-* 
tae tylko w Pradze, ale nigdy w Berlinie — 
rzekł nagle osobnik trochę podobny do wieprza, 
który dotychczas wcale się nie odzywał. — U 
nas jak kto powie słowo, to już musi dotrzy­
mać, ze względu na pryncypy i  ideały, które 
każdy ma zapowiedziane, żeby nie wiem co, 
i  dlatego się mówi jeden naród, jeden wódz 
1 temu podobne.

Do tego trochę mętnego oświadczenia przychy 
l i ł  się całkowicie pian w złotych binoklach, pod­
kreślając że zawsze był, jest i  będzie gorącym 
Mealistą.

r— Napraw pan lepiej wychodek na trzeciną

piętrze! — krzyknęła rozczochrana kobieta. — 
Patrzcie go, idealista się znalazł!

— A jak u mnie w mieszkaniu podłoga już 
trzeci rok jak przegniła, to co pan obiecał? — 
wrzasnęła inna. Niech mnie najjaśniejsza 
cholera trzaśnie, przy ludziach mówię, jeżeli 
zaraz jutro nie polecę na policję ze skargą!

— Ja tylko mówię i podkreślam... — zaczął 
pan w binoklach.

— Zatkniesz się pan czy się pan nie zatkniesz 
— ryknął facet bez kołnierzyka. — Do kryminału 
na dziesięć lat, i  to jeszcze dla pana za mała ka­
ra! Głowę takiemu odciąć i świniom rzucić! I  to 
jeszcze za mało! W oleju i  w smole smażyć, jak 
W piekle u diabłów.

— No już, no już, — mitygował go pan, podo­
bny do wieprza. — Jeden naród; jak się to mówi, 
i  większej kary już pan i tak nie wymyślisz.

— Największą karę — odezwał się Szwejk — 
wymyślił jeden nauczyciel tańców, jak raz za­
aresztowali w  Morawskiej Ostrawie strasznego 
zbója i  bandytę, który się nazywał Ptuch. Ten 
Ptuch, musicie państwo wiedzieć, zamordował 
przy rabunku w jednym domu dwie osoby, więc 
jak już Ptucha złapali i  mieli go niezadługo są­
dzić, to wtenczas ten nauczyciel tańców napisał 
do sądu list, że knżda kara będzie dla Ptucha za 
mała, więc.pozostaje tylko kara jego własnego

wynalazku, a mianowicie żeby Ptuch zjadł od dołu 
do góry samego siebie. Doradził sądowi w liście, 
zęby posłali Ptuchowi do więzienia najlepszego 
chirurga, i żeby ten • ehirurg uciął mu nogę. 
A później napisał nic mu nie dawajcie jeść, tylko 
ugotujcie tę uciętą nogę i niech ją zeżre. Jak już 
się posili, to mu oderżnijcie drugą, a następnie 
obie ręce i brzucho, i niech to wszystko zje choć­
by z marchewką, a dopiero jak już nic innego nie 
zostanie tylko sama głowa, to mu wtedy powie­
cie, że pożarł samego siebie, żeby miał nauczkę. 
Ale czy ta kara nadaje się w  danym wypadku, 
tego naturalnie nie wiem i nie mogę wiedzieć, 
bo jestem w Hamburgu dopiero od niedawną.

Pan w złotych binoklach strasznie się obu­
rzył, ale jednocześnie możliwość tak okrutnej 
kary przeraziła go do tego stopnia, że zbladł i  
nie mógł z siebie wydobyć głosu, grożąc tylko 
Szwejkowi pięścią. Jednocześnie Szwejk poczuł, 
że jakaś obręcz ściska mu czoło. Miał, to wra­
żenie już od dłuższego czasu, ale dopiero teraz 
podniósł rękę i stwierdził, że nosi oficerską czap- 

. kę, podarowaną mu przez Wentza. Podczas gdy 
facet bez kołnierzyka rozpoczął nową sprzeczkę 
z gospodarzem domu, Szwejk zdjął czapkę i, oba­
wiając się, że mu może sprawić jakieś k>opoty, 
wsunął ją cichutko pod worki i  wepchnął jesz­
cze głębiej nogą. Był przekonany, że n ikt tego 
nie zauważył. Z drugiego końca schronu przypa­
trywał mu się jednak pilnie jakiś pan ze spi­
czastym brzuchem. Przysiadł się on do Szwejka 
i rozpoczął z nim bardzo przyjacielską rozmowę. 
Poinformował go na wstępie, że mieszka w Ham 
burgu od urodzenia i  że ma żonę i dwoje dzieci, 
ale wysłał swoją rodzinę na wieś:

— Pan, jako przyjezdny, mieszka niewątpliwie 
w hotelu, albo może, jeśli wolno zapytać pry­
watnie?

— W hotelu, — odrzekł Szwejk. — A przyje­
chałem do Hamburga z Berlina, gdzie mi się też 
bardzo podobało. Jeżeli mam powiedzieć całą 
prawdę, to wszędzie mi się bardzo podoba, tylko 
nie wiem, jak by to było w Chinach, bo tam jesz 
cze nigdy nie byłem, więc nie mogę z góry prze­
widzieć

i .  6 IV.

Z WEDROWEK
po szczecińskich

KSIĘGARNIACH
PIĘĆ kolejnych wydań znako­

mitej książki zmarłego przed kil­
ku laty wybitnego polskiego uczo 
nego, prof. psychologii na Uniwep 
sytecie Warszawskim, Stefana 
Baley‘a pt. „Psychologia wycho­
wawcza w zarysie“ (Państwowe 
Wydawnictwo Naukowe, r. 1960, 
stron 432) — to chyba najlepsza 
legitymacja jej nieprzemijającej 
wartości (pierwsze wydanie w 
roku 1938, trzecie — uzupełniane

w r. 1951). Książka ta powin­
na trafić do rąk każdego pedagog 
ga — ale również i do publicy­
stów, zajmujących się szczegól­
nie dziś aktualną — w związku z 
reformą szkolnictwa — problema 
tyką wychowawczą, a także do 
szerszego kręgu czytelników, któ­
rym sprawy te nie są obojętne i 
którzy źródeł inspiracji w wycho­
waniu młodzieży szukają nie w 
in tuicji ale w rzetelnej wiedzy.

Dla książki Baley‘a szczególnie 
charakterystyczna jest twórcza 
postawa autora wobec wszelkich 
najbardziej nawet autorytatyw­
nych teorii wychowawczych, po­
stawa rzetelnie krytyczna, poszu­
kująca najcelniejszych rozwiązań, 
zniewalająca czytelnika do samo-* 
dzielnego myślenia. ,

PO RAZ DZIEWIĄTY ukazuje 
się też w Polsce piękna książka 
Ewy Curie — o jej wielkiej Mat­
ce — Marii Curie-Skłodowskiej
(PWN, tom I/II,  str. 235/237). 
Ciężką, pełną trudów i  wyrzeczeń 
drogę Marii Curie-Skłodowskiej
— z ubogiego laboratorium w 
Warszawie, poprzez na pół roz­
waloną historyczną już szopę w 
Paryżu (gdzie Maria i  Piotr Curie 
odkryli rad), aż do wspaniałego 
paryskiego Instytutu Radowego
— ukazuje ta książka z podziwu
godnym autentyzmem. „Chciała­
bym — pisze autorka — umieć 
wywołać obraz tej wiecanej u- 
czennicy, o której Einstein mówił: 
„Pani Curie jest. wszystkich 
ludzi na świeci* jedynym nie po­
psutym przez 6ławę człowie­
kiem../1 i ,

DO AMBITNYCH sukcesów wy
dawniczych PWN zaliczyć też 
trzeba wydanie po raz pierwszy 
w Polsce (na podstawie wydania 
włoskiego z X V III w., skomfronto 
wainego z odnalezionym ostatnio 
we Wrocławiu wydaniem łaciń­
skim z r. 1512) dzieła jednego z 
klasyków architektury, Leona Al- 
bertiego pt. „Ksiąg dziesięć o 
sztuce budowania“ . Alberti, twór 
ca najpiękniejszej architektury 
we Florencji, dał w swoim trak­
tacie nieocenione do dziś wiado­
mości o podstawowych zasadach 
budowania. Traktat ten tłumączo 
ny był na wszystkie języki świa­
ta — i udostępnienie tego dzieła 
polskiemu czytelnikowi jest po­
ważnym wydarzeniem nie tylko 
dla naszej architektury ale dla 
kultury humanistycznej.

ODNOTUJMY jeszcze dwie cen 
ne pozycje PWN — również już 
w  trzecim wydaniu: Adama 
Schaffa „Teoria poznania“  i  Wła­
dysława Krajewskiego „Ontolo- 
gia“ . Są to zwięzłe, doskonal« 
opracowane na podstawie skryp­
tów podręczniki uniwersyteckie 
obejmujące wykłady obu uczo­
nych z r. 1957/1958. Wykłady te 
zainteresować powinny także szer 
sze kręgi czytelników, wierzą­
cych, że „myślenie ma przysz­
łość...“

7, BELETRYSTYKI odnotujmy 
dwie ciekawe pozycje: powieść 
wybitnego pisarza szwajcarskiego 
Maxa Frischa pt. „Stiller“ , jeden 
z „bestsellerów“  literatury świa­
towej la t ostatnich, książka o 
imponującym bogactwie obserwa­
cji psychologicznych, głęboko no­
woczesna w treści, a raczej tra­
dycyjna w formie; „Krzywe lite­
ry“  Julii Prais, książka, która 
jest niewątpliwie jednym z naj­
ciekawszych wydarzeń w naszej 
współczesnej literaturze. Autor­
ka sięgnęła tu do niezmiernie in­
teresującej tematyki z pogranicza 
polityki i literatury — do okresu 
rewolucyjnych przemian i wstrzą 
sów społecznych w dawnej Ma- 
łopolsce Wschodniej w czasie I 
wojny światowej. Putrament — 
i  chyba słusznie — wróży tej 
książce wielkie powodzenie „jeśli 
nie u wszystkich krytyków, to u 
czytelników“. (j)
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